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9  W rześnia , o  godzinie 1 0  rano, N. C e s a r z  J m c  raczył 
otlb\ó musztrę linijową 3  korpusu piechoty w całkowitym 
jego składzie i pozostał z tych wojsk z u p e ł n i e  zadowolonym.

10 tegoż miesiąca N. P an raczył hyc na strzelaniu do 
celu piechoty i artylleryi 3  ko rpusu  piechoty i znalazł te 
wojska w zaspokajającym pod tym względem stanie.

Następnie J. C. M o ś ć ,  obejrzawszy żołnierzy, wybranych 
do g w a rd i i ,  wyjechał z Homla o godzinie 2  po po łudniu  
w towarzystwie J J .  CC. W y s o k o ś c i  W W '.X X .  M i k o ł a j a  

M i k o ł a j e w  i c z a  i M i c h a ł a  M i k o ł a j e  w i c z a .  P o drodze, 

przez posad Dobriankę, w gubernii Czernihowskiej, zwiedził 
nowo w ybudowaną tam jednowierczą Cerkiew.

N. P a n ,  przybywszy do Charkowa 1 2  W rześnia ,  o godzi

nie 12 po po łudn iu ,  raczył być w katedralnym Soborze 
Wniebowzięcia i w Instytucie Panien szlachetnych, a potem 
obejrzawszy miasto, udał się, tegoż dnia, o w pół do 5  po 
południu, wraz z JJ. CC. W y s o k o ś c i a m i , do miasta Czu- 
gujewa, dokąd przybył dnia tegoż, o godzinie 7  po połud

niu, w pożądanem  zdrowiu.
13 W rześnia ,  o godzinie 10 rano, N. C e s a r z  J mc raczył 

odbyć przegląd wojsk 2  rezerwow ego korpusu jazdy, 6  i 
rezerwowej lekkich dywizyj jazdy z ich artylleryą i 1 dywi- 
zyonu konnych pijonierów, z bagażami wszystkich tych wojsk 
i znalazł je w najbardziej odznaczającym się pod wszystkiemi 

względami stanie i wzorowym porządku.
14 Września, o  godzinie 1 0  rano  N. C e s a r z  J m c  raczył 

być na cerkiewnej paradzie od pułku Ułanów Jenerała jazdy 
hrabi Nikitina. O  godzinie 1 po południu  odbyło się w 
obecności N. P a na  strzelanie do c el u :  2  konno • a r ty le ry j

skiej dywizyi, 6  konno-artylleryjskiej brygady, trzech bateryj 
konno-artyllejskiej rezerwy, i zbornego  piliku D ragonów  2  

rezerw ow ego  korpusu  jazdy. J. C. M o ś ć  raczył znaleść te 
oddziały w stanie najbardziej odznaczającym się.

Potem C e s a r z  J m c  raczył oglądać zborną  bateryą kan- 
tonistów i znalazł tvch kantonistów doskonale świadomemi 
kunsztu a r t \  ileryjskiego, w zakresie służby żołnierskiej.

1 5  W rześn ia ,  o godzinie 10  ran o ,  N.  P an raczył odbyć 
linijową musztrę wojsk 2  korpusu jazdy, lekkich dywizyj 
jazdy: 6  i Rezerwowej, z ich artylleryą i znalazł te wojska 
w najwyborniejszym pod wszystkiemi względami stanie i od 

znaczającym się porządku.

Z powodu zejścia Jenerał-Feldmarszałka Xięcia W elling
tona, N. C e s a r z  Js ić  raczył rozkazać, iżby wszystkie wojska 
lądowe Cesarstwa przywdziały trzydniow ą ża łobę ,  na pa

miątkę wysokich zasług zmarłego.

Rozkazy dzienne C e s a r s k i e ,  w W ydziale sluzby Cywilnej.

6  Września, (w Homlu.) Dymisyonowany Lekarz Szacki 
mianowany Młodszym Lekarzem Nowogradwołyńskiego Za
rządu okręgow ego D ób r  Państw a— E seku to r  i Kassyer G ro 

dzieńskiej Izby D ó br  F ańs tw a ,  Radzca Honorowy W incza , 
otrzymuje dymissyą na własną p ro śb ę ;  —  Dymisyonowany 
Podporuczn ik  byłych wojsk Polskich, obecnie Assesor H ono
rowy Zarządu Naczelnika Hrubieszowskiego (w Królestwie 

Polskie'm) powiatu Naramowski, przem ianowany zostaje na 
Prowineyonalnego Sekretarza.

8  Września. (Tam że.)  Na własną prośbę  otrzymują dy
missyą: Niezmienny Członek Kijowskiej Gubernijalnej Koni- 

misyi żywności,  Sekretarz  Kollegialny Kwitka i Sekretarz  i 
Kassyer II Dyrekcyi Warszawskiej telegraficznej linii, Asse

sor  Kollegialny Milewski.
1 2  Września, (w Czugujewie.) D ymisyonowany Sekretarz
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Kollegialijy Butowski, mianowany Nauczycielem Prużanskiej 
Szkoły Szlacheckiej:— W  Królestwie Polskiem mianowani: 
Urzędnik do szczególnych poleceń przy Namiestniku, Radzca 
Stanu baron  Sass, Prezesem R eform ow anego  Konsystorza; 
Członkami tegoż Konsystorza: Pierwszym, Radzca P rokura- 
to rv i4 Królestwa Radzca D w o ru  Pajzer, D rugim , Urzędnik 
Banku Polskiego Brandtj —  Przyjęty zostaje do służby w 
randze  Sekretarza G ubernija lnego, S tudent Odesskiego Riszel- 
jewskiego Lveeum  Sobański, na urzędnika do  pisma K an
cellaryi Namiestnika Królestwa; —  T łum acz  G łów nego Dy- 
żurstwa czynnej A rm ii,  Radzca D w oru  Machwic, m iano
w any Naczelnikiem powiatu Kalwaryjskiego.

—  Przez Ukazy C e s a r s k i e  do Kapituły O rd e rów , z dnia 
17 i 18 Sierpnia, mianowani najlaskawiej zostali kawalerami 
orderów : S w .  S t a n i s ł a w a  2  k i a s s v ,  adjutant J. C. W . 
Arcyxięcia Franciszka Karola Austryackiego, m ajor Sztabu 
G łó w neg o  Kalick, Naczelnik Sztabu 8 K orpusu  Armii P rus
kiej m ajor Alvensleben, m ajo r  Sztabu G łów nego  Pruskiej 
służby Franzetzki i m ajor Sztabu G łów nego  służby Królew- 
sko-Saskiej Schim pf;—  S w . W ł o d z i m i e r z a  4  k ia s s v ,  ofi
cerowie służby Królewsko-Pruskiej: adjutant J. K. W . Xięcia 
F ryderyka  Wilhelma kapitan Heintze, kapitan Sztabu G łów 
nego  W rangel i kapitanowie jazdy: adjutant Dowodzcy K or
pusu Gwardyi Pruskiej Jenerał-porucznika Pritwitz Colomb, 
z pułku Kirysyerów tejże Gwardyi hrabia Brandeburg, i adju
tan t J. K . W . Xięcia Alberta Saskiego, kapitan 1 pułku jazdy 
gwardyjskiej,  służby Królewsko-Saskiej Sen f t  von Pilsach.

—f Donoszą z Archangelska, że po 1 W rześnia  przybyło 
do  tam ecznego portu  7 6 5  okrętów i statków przewozowych, 
wyszło 7 71 .  Połów stokfiszu w tym roku był bardzo obfity; 
pud  najlepszego stokfiszu przedaje się po 4 0  do 5 0  kopiejek. 
2 8  Sierpnia wypadł pierwszy śnieg w Archangelsku.

K R Ó L E S T W O  P O L S K I E .
W arszaw a , 1 3  ( 2 5 )  kVrześrda.

R o z k a z  d o  Z a r z ą d u  C y w i l n e g o  K r ó l e s t w a  P o i .s k i e g o ,

Z dnia 2 6  Sierpnia (7 Września) 18 5 2  r.
Przez postanowienia Namiestnika Królestwa,

W  Zarządzie XII O k ręgu  K om m um kacyi,  mianowany: 
Aplikant Władysław Klassen, pełniącym obowiązki K o n du k
tora 2  klassy przy drogach  bitych.

Przez postanowienia B a d j Administracyjnej,
W  Wydziale Kommisyi Rządowej Sprawiedliwości, m ia

nowani: Właściciel dób r  Józef Zymirski , Sędzią pokoju 
O k rę g u  Stanisławowskiego, i Właściciel d ó b r  Kajetan Ko
chanowski, Sędzią pokoju O kręg u  Kraśnickiego.

Przeniesieni, dla dobra  służby: Assesor T ry b u n a łu ,  pe ł
niący obowiązki Podsędka Sądu pokoju O k rę g u  Radomskie
g o ,  Augustyn Daniłowski, na pełniącego obowiązki Podsęd
ka Sądu  pokoju O k ręgu  Zamojskiego i Podsędek Sądu  P o 
koju O k ręgu  Zamojskiego Ignacy Surdykowski, na pełniącego 
obowiązki Podsędka S ądu  pokoju O kręgu  Radomskiego w 
Radomiu.

Przez rozporządzenia Kommisyj Rządowych i władz 
oddzielnych ,

W  Wydziale Kommisyi Rządowej Spraw Wewnętrznych

i Duchownych, w Zarządzie Zakładów Dobroczynnych- 
nowani: E m e ry t  Józef Sokołowski, Członkiem Rady o " 3 
kuńczej Zakładów Dobroczynnych powiatu Łomżyński 
Pastor Parafii Ewangelicko-Augsburgskiej w mieście p**’*’ 
nyszu, Gustaw Manitius, P om ocnik  Naczelnika powiatu P***" 
snyskiego Stanisław Łabęcki i Właściciel dóbr Ludwik \\*  
czyński, Członkami Rady Opiekuńczej Zakładów Dobroci * 
nych powiatu Przasnyskiego. n'

W  Wydziale Kommisyi Rządowej Sprawiedliwości mir 
nowani: Podpisarz Sądu  pokoju O kręgu  Szydłowskiego, r,eb 
niący z tymczasowej delegacyi u rząd Pisarza Sądu^pokóu 
O kręgu  Lelowskiego Andrzej Hilczyński, pełniącym obo 
wiązki Pisarza tegoż Sądu , ze starszeństwem od 3 (15) pa£ 
dziernika 1 8 5 0  ro k u ;  Aplikant Sądowy przy Trybunale Cv 
wilnym gubernii Warszawskiej w W arszawie,’ pełniący*! 
tymczasowej delegacyi obowiązki Podpisarza Sądu pokoiu 
O kręgu Szydłowskiego Ludwik Szpaderski,  pełniącym obo
wiązki Podpisarza tegoż Sądu, ze starszeństwem od 25 Paź. 
dziernika (6  Listopada) 1 8 5 0  roku; Sekretarz biura Proku
ratora Królewskiego przy T rybu na le  Cywilnym gubernii 
Warszawskiej w W arszawie, pełniący z tymczasowej delena. 
cyi urząd Podpisarza Sądu K rym inalnego  gubernii Warszaw
skiej Karol Nowodworski, pełniącym obowiązki Podpisarza 
tegoż Sądu ,  ze starszeństwem od dnia 12 (24) Stycznia r 
b . ; Aplikant Sądoyyy przy T rybuna le  Cywilnym " g u b e r n ii  
Warszawskiej w W arszawie Józef Majewski, pełniącym obo
wiązki Sekretarza biura P rokura to ra  Królewskiego przy Try
bunale Cywilnym gubernii Warszawskiej w Warszawie.

Przeniesiouy dla dobra  służby: Pisarz Sądu pokoju Okrę. 
g u  Lelowskiego Karol Borkoyvski, na pełniącego obowiązki 
Pisarza Sądu pokoju O k ręg u  Garwolińskiego.

W  Wydziale Kommisyi Rządowej Przychodów i S k a r b u ,  
mianowani: Dziennikarz W ydzia łu  Skarbowego w Rządzie 
Gubernija lnym Płockim Tomasz Oksiński, pełniącym obo
wiązki Rachmistrza 1 klassy w tym że Wydziale; Kontroler 
Kassy poyviatu Ostrołęckiego Jan Wroczyński,  pełniącym 
obowiązki Dziennikarza Wydziału Skarbowego w Rządzie 
Gubernijalnym Płockim; Adjunkt przy Kontrolerze Kass i 
Rachunkowości a v  Rządzie G ubernija lnym Płockim Ignacy 
Zawodziński, pełniącym obowiązki Kontrolera Kassy powiatu 
Ostrołęckiego; i spadły z etatu były Strażnik Celny Włady
sław Wolnicki,  pełniącym obowiązki Adjunkta przy Kontro
lerze Kass i rachunkowości w Rządzie Gubernijalnym Płockim.

W  Zarządzie Warszawskiego W ojennego  Jenerał-Guber- 
natora, mianowany: Urzędnik Kancellaryi Warszawskiego 
W ojennego  Jen era ł-G uberna to ra ,  Sekretarz Kollegialny Mo
dzelewski, pełniącym obowiązki Pomocnika Sekretarza tejże 
Kancellaryi.

—  K ontro ler Magazynu Solnego w Piotrkowie Antoni 
Groblewski, Rozkazem do Zarządu Cywilnego Królestwa z 
dnia 15 (27) Sierpnia 1 8 5 2  ro k u ,  mianowany pełniącym 
obowiązki Pisarza Magazynu Solnego Kidule, i Kontroler 
Magazynu Solnego W łoc ław ek  Stefan Wolnievyicz, tymże 
rozkazem przeniesiony dla d obra  służby na takiż urząd do 
miasta P io trkow a, pozostawieni zostają przy teraźniejszych 
urzędach.

—  N a j j a ś n i e j s z y  P a n ,  przychylnie do wstawienia się 

JO. Xięcia Namiestnika Króles tw a, Najmiłościwiej dozwolić 
raczył znajdującemu się we Francyi wychodźcy P o l s k i e m u  
Teofilowi Proch v. Prochow skiem u powrocie do kraju, bez 
pozostawienia m u  atoli p raw a legitymowania się z pochodze
nia szlacheckiego i bez powrócenia m u  skonfiskowanego na 
rzecz Skarbu  majątku.
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W I A D O M O Ś C I  Z A G R A N I C Z N E ,
N I E M C Y .

D A R M S T A D T , 2 1  W rześnia. J. C. W ysokość Wielka
łna Olga Mikołajów aa, X iężna Następczyni W irtem berg- 

(l3i w y j e c h a ł a  dziś rano do Sluttgardt.
j C. Wysokość W . X. Cesarzewiczowa-Następczyni Ros-
■ ka Marya Alexadrowna, Jego W . X . Wysokość Xiążę 

Karol', J. W ysokość Jego M ałłonka, i J. W . X . Wysokość 
Aiąi? Alexander towarzyszyli Jej Cesarskiej Wysokości aż 
jo Heidelberg, i wrócili tu dziś o wpół do 4.

S T U T T G A R D T ,  2 1  W rześnia. Zarządzający Ministerst
wami: Sprawiedliwości, Spraw  Zagranicznych, Spraw We- 
wnfinnych, Spraw  Duchownych i Skarbu, PP. von Plessen 
Neurath, Linden, W achter-Spittler i K napp , zostali zatwier
dzeni Ministrami tychże wydziałów.

WIEDEŃ. Dyrekcya jeneralna budów publicznych została 
zwinięta i włączona do składu Ministerstwa Handlu, z wyję
c ie m  wszakże dróg żelaznych, dla których utworzona zostaje 
nowa Władza, pod nazwą Dyrekcyi Centralnej Dróg Żelaz
nych. Obręb jej działania będzie się rozciągał na całe Pań- 
iiwo prócz Królestwa Lom bardzko-W eneckiego, o ktore’m 
oddzielne wydane zostanie postanowienie.

_  Piszą ze Lwowa do gazety Powszechnej Niem ieckiej, 
łp, podług depeszy telegraficznej, otrzym anej z W iednia, 
pod dniem 10 W rześnia, hrabia Adam Potocki, aresztowany 
w roku przeszłym, został wypuszczony na wolność.

PRUSSY. Otwarcie Sejmu prowincyonalnego Wielkiego 
Xifztwa Poznańskiego zostało odroczone z powodu grasującej 

cholery.
A N G L I J A .

LONDYN, 2 2  W rześnia. P . John Stuart, esquire, mia
nowany został Vice - Kanclerzem na miejsce zm arłego sira 

James Parker.
  Zrazu wszystkie gazety były doniosły, że X iązę W el

lington z s z e d ł  bez testamentowie. Teraz dowiadujemy się, że 
w Domu bankowym P P . Coutts złożony jest od roku 1818 
własnoręczny jego testament.

— Tak jest wielki zbieg wygnańców franouzkich na wys
pach Jersey i Guernsey, że Rząd angielski uznał potrzebę 
nakazać we względzie ich środki nadzwyczajne. G ubernator 
Jeneralny zarządził ułożenie imiennych spisów tych niepro
szonych gości, z oznaczeniem ich zamieszkania, stanu, czy 
są żonaci, lub nie, czy m ają framiliją i gdzie mianowicie,
i t. p. Rozporządzenie to sprawiło między wychodźcami wiel
kie wrażenie i nader niemile jest przyjęte.

— W  Morning-Post czytamy: ..Urzędowy akt zejścia Ar
thura Wellesley, Feldmarszałka Xięcia W ellingtona, zawiera,
ii umarł w wieku lat ośmdziesięciu trzech. Metryka chrze
stna brzmi tak: <.1769 Kwietnia 5 0 , A rthur, syn wielce-zac- 
nych (Right honourable) Hrabi i Hrabiny M ornington.- Pod- 
pisano: J. S. M’Sorley, Proboszcz św. Piotra w Dublinie.

— Rzeczą godną uwagi jest, że X iążę W ellington nigdy 
nie był w Szkocyi. Mówią, iż miał przeczucie, że podróż 
do tego kraju będzie m u fatalną. Jeżeli to praw da, jaki 
tryum f dla wszystkich zabobonników!

—  Donieśliśmy że Królowa oświadczyła życzenie, iżby 
dla nadania pogrzebowi Xięcia Wellington charakteru i waż
ności narodow ej, szczegóły obrzędu były uchwalone przez 
Parlam ent. To życzenie wyrażone jest w liście Pierwszego 
Ministra lorda Derby do Ministra Spraw W ewnętrznych, da
towanym w Balmoral, 20  W rześnia.

Gazeta Times widzi w tym kroku, obok świetnego hołdu 
oddanego pamięci zm arłego bohatera, mały wykręt Ministe- 
ryalny. Gabinet przekonany jest o niemożności utrzymania 
się przy władzy; chętnie więc wyszukuje takich przedmiotów, 
które m ogą zająć Parlam ent, przeciągnąć przystąpienie do 
żywotnej kwestvi Gabinetowej: być albo nie bycj i tym spo
sobem usiłuje byt swój przedłużyć.

Londyn , 2 4  W rześnia. Królowa Jm ć, J. K. Wysokość 
Xiążę Albert i cały Dom Królewski przybrali żałobę na dni 
ośm , od 2 2  b. m ., z powodu zejścia Xięcia W ellingtona.

F R A N C Y A .
PARYŻ, 2 5  W rześnia. Gazeta Assemblee-Nationale pisze: 

«Francya dziś ma tylko jedno życzenie, jeden okrzyk: trw a
łość Rządu. Szuka jej wszędzie, błaga o nią Ludwika-Napo- 
leona. Rewolucyoniśei tak znużyli ten kraj swojemi szaleń- 
stwy, zbrodniami i głupstw y; takim nabawili strachem o 
przyszłość, a razem takie wzbudzili ku sobie obrzydzenie, 
że przerażona Francya oddała się w opiekę i pod ochronę 
władzy, która ofiarowała jej swą pom oc. T en to zgubny 
wylew ducha rewolucyjnego zmusza ją  do ponowienia dziś 
próby Rządu Cesarskiego i Francy a chętnie zrzeka się swych 
swobod, byle ujść przed anarchiją.

«A wszakże w imię to postępu, Rewolucya skazuje nas na 
chodzenie tym sposobem w kółko i przebieganie bezprzerwy 
przez lat sześćdziesiąt tego szeregu zmian w naszej historyi. 
W tej chwili nie łudzimy się bynajmniej, ale przywrócenie 
Cesarstwa, jest to ostateczny i uroczysty upadek Rzeczypo
spolitej i tą razą, przyznać trzeba, niedługośmy czekali na 
wyrok historyi. Pierwsza Rzeczpospolita była krwawa i barba
rzyńska, druga, była tylko śmieszna.

P a ryż , 2 4  W rześnia. W iadomości o podróży Ludwika 
Napoleona dochodzą do 22  b. m. i zostawują go w G re
noble, gdzie był przyjęty z entuzyazmem nadzwyczajnym.

—  Monitor dzisiejszy zawiera długi artykuł, który wszyscy 
uważają jako bezpośrednią zapowiednią ogłoszenia Cesarstwa. 
Jedna gazeta nazywa ten artykuł Manifestem, wydanym rów 
nie dla Europy jak dla Francyi.

  Zagadnienie o następstwie na Prezydencyą, w razie
ś m i e r c i  Ludwika Napoleona, jest ostaterznie urządzone wspól
nie z byłym Królem Westfalskim. Kilku braci stryjecznych 
P rezesa, którzy niedawno jeszcze tak mu byli nieprzyjaźni,
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złożyli swoje niechęci i zupełnie woli jego się poddali. Ale 
też hojność Ludwika Napoleona w zględem  krewnych, którzy 
częstokroć byli w wielkich trudnościach pieniężnych, jest 
prawdziwie Królewska. W  końcu roku nie pozostanie mu  
ani centima ze 12 miljonów, które mu są wyznaczone. Co 
do jeg o  uposażenia po obwołaniu się Cesarzem, zapewniają, 
Że to wyniesie 5 0  miljonów, taką samą sum m ę, jaką pobie
rał Karol X .

—  Głoszą, że z powodu wielkich prac które pozostają 
jeszcze do dokonania w kościele Panteonu, świątynia ta nie 
wcześniej będzie otwartą, jak 8 Stycznia, w dzień świętej Ge
now efy, patronki Paryża.

P aryż , 2 5  Września. Depesza telegraficzna z dnia wczo
rajszego donosi, że Prezes Bonaparte tego dnia, o godzinie 
11 rano, odpłynął z Valence statkiem parowym do Avignon. 
W  Valence przyjęcie było rów nie pełne entuzyazmu, jak w 
Grenoble, Lyon i St. Etienne.

—  Jeden z korrespondentów gazety belgijskiej Indepen- 
dance donosi, a lesam że i zaprzecza pogłosce, która się była 
rozeszła, jakoby Hrabia de Chambord rozesłał do wszystkich 
Panujących europejskich Manifest przeciw przywróceniu we 
Francyi Rządu Cesarskiego.

W Ł O C H Y .

RZYM, 1 0  Września. Papież przejechał na wiejskie miesz
kanie do zamku San-Gandolfo. W  dniu 2 0  lub 2 4  bież. 
miesiąca odbędzie się w Rzymie, lub w rezydencyi wiejskiej, 
Konsystorz tajny, na którym wszakże żadue nowe mianowa
nie kardynałów nie będzie obwieszczone; Ojciec święty oznajmi 
tylko rozmaite prom ocye Biskupów.

—  Journal des De'bats umieszcza wiadomości z Rzymu 
po 14 W rześnia. Powszechną uwagę zajmowała tam konfe- 
rencya sira Henry Bulwer, Posła angielskiego w  Toskanii, 
ź Kardynałem Sekretarzem Stanu, Monsignorem Antonelli, 
w przedmiocie sprawy anglika Murray, skazanego na śm ierć 
przez Sądy Rzymskie, za zbrodnie dokonane w czasie ostat
niej rewolucyi Rzymskiej. Kardynał wzręcz odm ów ił udzie
lenia Panu Bulwer aktów sprawy, zapewniając go  tvlko, że 
sprawa odbyła się według formalności prawem przepisanych 
i wyrok wydany przez władzę w łaściwą. Na wniesienie P. 
Bulwer, czy nie wypadałoby dla ugruntowania przyjaznych 
stosunków między Angliją i Stolicą Apostolską um ocować w 
R zym ie, zamiast Konsula, w yższego urzędnika dvplomatyez- 
nego, Kardynał odpowiedział, że o te'rn wypadnie traktować 
w tenczas, kiedy w Londynie będzie um ocow any Nuncyusz 
Papiezki.

P o takich odpowiedziach konferencya zeszła na przedmioty 
interessu podrzędnego, jako o drogach żelaznych; mówiono 
tez o stanie Irlandyi, aż trudna ta dla obu stron rozmowa 
ukończyła się niedoprowadziwszy do żadnego wypadku.

Znalezienie się Rządu Papiezkiego w tym razie pochwa
lane jest powszechnie.

NIDERLANDY
HAGA, 2 0  Września. D ziś Król Jmć zagaił osobis 

sessyą Stanów Powszechnych. Mowa, miana z tej okoli 
ności przez Króla Jmci Niderlandów, odznacza się jody, 
przemilczeniem o kwestyi traktatu zF rancyą , odrzucone 
jak w iadom o, jednom yślnie, przez drugą Izbę Stanów fft 
rona ogranicza się winszowaniem sobie w ogólności (J0„ 
dów przyjaźni i poważenia, które nie przestaje odbierać llf| 
Rządów cudzoziemskich, oraz iż zdołała rozszerzyć i utr« 
lić stosunki między-narodowe Hollandyi z innemi Mocarstw 
Francya nie wchodzi do tego pocztu.

Co do położenia w ew nętrznego, mowa Królewska pned 
stawia takowe, jako pod wszystkiemi względami zaspokaja 
jące.

PORTUGALIJA.
LIZBONA, 14 Września. Wielki i śmiały środek finan*I 

sowy gotuje się w naszym Rządzie. Jest to zabranie na Skarb 
dóbr klasztorów żeńskich. Dekret już jest gotowy i braknie 
mu tylko podpisu Królowej. Margrabia Saldanha jezdiit 
um yślnie dla wyjednania go  do Mafra, ale to mu się nic- 
pow iodło; sądzą że inny Minister, P. Fontes Mello, będzie 
szczęśliwszym . Chodzi o zabranie dóbr, a wyznaczenie mnisz
kom pensyj, a te również zapewna nie będą wypłacane, jak 
nie są i zakonnikom , którym zalegają od roku 1854. Kró
lowa zresztą zgadza się na zasadę, chce tylko iżby rzecz 
przeszła przez Parlament, Ministrowie zaś myślą, że prędzej 
i pewniej będzie użyć w tym razie władzy dyktatoryalnej.

—  P odług Morning-Chronicle wyspa Madera ciężką kię- ll 
ską została dotknięta. W ino tak zginęło, że ze zbioru tego- j  

rocznego ani jednej beczki nie zrobiono, i same winorośle 
zniszczone. Skutkiem tego nieurodzaju cała wyspa napełniła 
się żebrakami.

HISZPANIJA.
Podług ostatnich wiadomości wyspa Kuba doznała okrop

nego trzęsienia ziemi, które ogrom ne zadało szkody. Miasto 
Sautjago, jedno z najznaczniejszych, prawie do szczętu zostało 
zniszczone.

A M E R Y K A .
STANY ZJEDNOCZONE. Odebrano wiadomości w Anglii 

z New-York, po 8  W rześnia.
Od czasu zamknięcia K ongressu, cały ruch umysłowy I 

zwrócił się ku przyszłym wyborom na Prezydenta. Oto jest 
wykaz pięciu kandydatów, wybranych na zgromadzeniach 
przygotowawczych, z oznaczeniem ich barw'v politycznej: 
franklin Pierce, demokrata —  W iukfield Scott, whig (*) — 
Daniel - W ebster, union-whig, H ale, demokrata wolny, czyli 
abolicyonista i nakoniec William Godell, abolioyanista czysty. 
Zwracamy uw agę czytelników, na nazwę: dem okrata woliif, 

daną jednem u z kandydatów; znaczy ona demokratów, kto- s 
rzy pragną zniesienia niewoli m urzynów, praktykującej się 
jeszcze w  wielu Stanach Zjednoczonych, i tym się różnią

(*) W  politycznym słowniku amerykańskim, wyraz wliig znttcy 
to, co w Europie konserwator.
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0d prostych dem okratów , którzy gorliwie obstają za utrzy

maniem niewolnictwa.
[)o odcieni politycznych wyżej wspomnianych trzeba jesz

cze d o d a ć  szczególny oddział kacerzy politycznych. Nazywają 
się oni anti-renters (anti-czynszownicy), dla tego, iż nie chcą 
płacić ani za mieszkanie po miastach właścicielom dom ów , 
alli za dzierżawę grun tów , właścicielom ziemi.

Największe p ra w d o p o d o b ie ń s tw o  jest  zaw sze  na stronie 

Pana Pierce.
Kwestya o tonie rybołowne upadła  zupełnie. Spodziewają 

się z pewnością przyjacielskiego z Angliją układu.
  W  O regon  regularna  bitwa zaszła pod T a b l e -R o ck

między indyanami i białemi. Zabito indyanom do 4 0  ludzi 
i następnie podpisany został traktat nader  korzystny dla zwy

cięzców.
—  W  Texas i Mexyku mieszkańcy wsi szukają schronie

nia po miastach od napadu indyan, którzy nieprzestają plą

drować po osadach wiejskich.
—  Pod ług  gazet Amerykańskich Y ucatan  zamierza prosić 

n Stanów Zjednoczonych o przyłączenie do Związku.

D O P I S E K .
(Przez sta te k  parow y Ł ubek sk i.)

P a r y ż , 2 6  W rześnia. Ludwik Napoleon przybył 2 4  do 
Avignon i nazajutrz po obiedzie odjechał z tam tąd do Marsylii.

Rząd odebra ł  z Marsylii depeszę z doniesieniem, że, skut
kiem czujności Ministra Policy i, odkryto machinę piekielną, 
złożoną ze czterech dział i 2 5 0  r u r  karabinowych, nabita, 
1,500 kul. Sprzysiężeni zostali pojmani, spólnicy ich odkryci 
i śledztwo ju ż  się rozpoczęło.

—  Na Giełdzie 2 5  W rześnia: 4-J p rocentowe 1 0 4  franki 
5 cen tim ów , —  3-procentowe 77 fr. 5 0  centimów.

L o n d y n , 2 5  Września. Rozkazem jenera lnym  Królowej 
Jmci, z dnia 2 2  b. m . jenerał-poi uc/n ik  lord V ic e -hrab ia  
Hardinge mianowany W odzem Naczelnym (C om m ander in 
chief) Armii Wielkobrytańskirj.  T ym że  rozkazem przepisany 
jest sposób noszenia żałoby po Xięciu Wellington.

Zapewniają że inne wakujące po zm ar łym  Xięciu po 
sady, będą  rozdane jak następuje: Wielkim Mistrzem ArtyI- 
leryi Lord  Fitzrov Su m m erse t ,  a razem L ord em  i Parem ; 
Sekretarzem Wydziału Wojny Pułkownik W ood; Strażnikiem 
pięciu Portów  Lord Derby; Konslablem Wieży •Londyńskiej 
Lord C o m b e rm e re ;  Pułkownikiem g re n a d ie ró w  Gwardvi 
J. K. W .  Xiążę Albert; Pułkownikiem fuzyljerów Gwardyi 
J; K. W . Xiązg Jerzy C am bridge; nakoniec X iążę N orthum 
berland i Margrabia L ondonderry  mają hyc mianowani ka
walerami o rderu  Podwiązki, na wakanse odkry te  przez zgon 
Xięcia Hamilton i Xięcia Wellington.

( Journ. de S.-P. Pszcz. Póin. Ii. I.)

R O Z M A I T O Ś C I .

W  A gram  M irkBogosic ,  redaktor «Nevena« napisał o ry

ginalną tragedyą  z historyi llliryjskiej pod ty tu łem «Fran- 
kopan» i d ru g ą  «Stepan Tomasevic, ostatni Król Bosnijski.® 
Ma też gotowy przekład Ifigenii Rasyna. Panna Dragoila 
Jarneviceva pisze także tragedyą  ź dziejów llliryjskich pod

tytułem «Desanka.»— Serbski filolog Brkic w Mitrowicach 
skończył dzieło p od  ty tu łem «Srbska drevni azbuka,® aie nie 
znalazłszy potrzebnych czcionek w drukarniach w Belgradzie, 
Neusatz (Nowy-Sad) i w Z em u n ie ,  miał je posłać do  wyda
nia P. Hance do Pragi.  —  W e  Vrdniku w Srejmie P ann a  
Milice Slojadinoviceva wydała u  Medakovica pieśni w S e rb 
skim j ę z y k u . —  Towarzystwo Serbskiej li teratury wydało IV

zeszyt swego czasopisma «Glasnik.»
*  *

*

Augsburska Allgemeine  - Zeitung  pisze, iz Szafarzik m a 
wydać etymologiczny słownik Czeskiego języka z p o rów na
niem i innych słowiańskich. Oby tak było! ale godzi się 
wątpić, aby ten filar słowiańskiej wiedzy m ó g ł  podołać
wszystkim p racom , które m u  zewsząd są przypisywane.

*  *

0

Pani G eorge  Sand  w P a ry żu  dm uchnę ła  w ul dzienni
karski. W  ostatnim swoim wodwilu «Demon du  foyer*  ja 
kiemuś no w em u  Lowlasowi, który uwiózłszy śpiewaczkę, stara 
się uspokoić zapóźną jej ob aw ę ,  włożyła w usta wykrzyknik 
«alboż to ja Gazeciarz, albo D yrektor teatru.® P. Leeom te , 
posyłający swoje feljetony z Paryża do Bruxelskiej gazety 
Independance, pierwszy pochwycił te słowa i napisał list do 
autorki, la nie ociągała się z odpowiedzią; ztąd gniew  większy; 
inni feljetoniści przybyli sw em u  towarzyszowi na pomoc. Janin, 
choć jeszcze zlekka, ale już dowodzi, ze Pani Sand nie umie 
francuzkiej g ram m atyki.  Inni przypom inają  obowiązki jakie 
dla nich mieć pow inna, bo oni to ją  ubrali na tak  wielką 
panią w literaturze francuzkiej. T en  dopomina się o  zauszni
ce, które jej niegdyś zawiesił, ten o świecące noszenie w które 
ją  ustroił. Ale łatwo przewidzieć, że choćby i wszystkie swoje 
czy brylanty czy strasy odebrali,  z Pani Sand ^Kopciuszka® 

nie zrobią.
*

Niejaki P. Clegg z Manchester stowarzyszył się był przed 
dw om a laty z misyonarzami anglikańskiemi, w celu rozsze
rzenia pomiędzy m urzynam i zachodniego wybrzeża Afryki, 
w okolicach Sierra L eo n e ,  u p raw y  bawełny i przekonania 
naczelników pokoleń, że ten przem ysł przyniesie im  więcej 
zysku, niż sprzedaż niewolników. Poświęcił na  to  pew ny 
kapitał i przesłał do Afryki potrzebne machiny. Lady Bux
ton, wdowa po znanym filantropie, i kilku innych negrofi-  
lów, przyłożyli się do tego zbawiennego dzieła, które dziś 
już  zaczyna przynosić owoc. Zakupiono w tym rok u  u neg- 
rów 10 ,0 00  funtów bawełny i ten p rod uk t  znaleziony został 
w Manchester lepszego ga tunku od bawełny amerykańskiej, 

z Nowego Orleanu.
*

W  sporze toczącym się między Peru  i Zjednoczonemi 
Stanami o praw o zbierania guano  na wyspach Lobos, P .  
W ebste r ,  Sekretarz  Stanów Zjednoczonych w wydziale Spraw  
Zewnętrznych utrzymywał zrazu, że te wyspy były przez 
Yankee (wiadome przezwisko nadane przez Anglików swoim 
spółbraciom na drugiej półkuli) odkry te ,  ale zbity z tego
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dow odu , zastawił się d rug im  i twierdził, że pierwszy, co się 
poznał na wartości pomiotu ptasiego na Lobos, był Yankee. 
Gazeta angielska «Tunes», stająca w obronie P eru ,  znowu do
była wydane w 1 6 1 5  r. w Madrycie dzieło Antoniego de Her
re ra ,  w którem było juz  powiedziano, ze «lndyjanie z wysp 
Lobos-Marinos b iorą  wiele pomiotu ptasiego i użyźniają nim 
swoje pustynie.» Z tego wyświeca sig, ze własności gnano  
już od  lat 3 0 0  były znane. Korzystając ze znalezionego do
w odu «Times» ostrzega, i e  może niebaw em  P. W ebste r  wy
stąpi z notą dyplomatyczną, w której bgd/.ie utrzymywał, iż 
obywatele Stanów Zjednoczonych m ają p raw o  do angielskich 
pokładów ostryg i w ęgla ,  bo to rzecz bardzo do prawdy 
podobna, iż Kapitan Jonathan, z Nowego-Yorku, jeżdżąc po 
oceanie, odkrył dwie wielkie wyspy i nazwał je Wielką 
Brytaniją  i Irlandiją.

★
Piszą z L ondynu ,  21  Września: «W przeszły Poniedziałek 

w yprowadzone było w Y o rk  śledztwo o przyczynie nagłej 
śmierci P. John Stokoe, i sp raw dzono  iż u m a r ł  rażony  pa
raliżem. P. Stokoe był jednym  ze szczątków historycznych 
epoki; należał on do składu służby zdrowia floty angielskiej, 
podczas wiekopomnej bitwy pod Trafalgar.  Później był de
legowany na wyspę św. Heleny jako jeden z lekarzy Rządu 
angielskiego przy Napoleonie. U m iał pozyskać przychylność 
byłego Cesarza i otrzymał od niego liczne podarunki i pa
miątki.

*

Donoszą z G renoble,  pod dniem  19  Września: «Fakt, 
rzadko zdarzający sig w m enażeryach  i w ogóle w szero
kościach Europejskich, miał miejsce w G renoble ,  w o g ro 
dzie botanicznym. 13 W rześnia, po 108-dniowej ciąży, lwica 
porodziła dwoje zupełnie donoszonych lwiątek. Ojciec i mat
ka, rodzeństwo jednego  pomiotu, mają dziś lat trzy i cztery 
miesiące. Podarow ane zostały miastu naszemu w S ierpniu  
1S49  przez negocyanta P. Rivoire i miały wtenczas trzy 
miesiące.

"Lwica troskliwie karmi swoje dzieci, które mają zupełnie 
postawę i fizyognomiją kociąt. Gdy najmniejszy szelest razi 
ją  i niepokoi i gdy lwy pożerają swoje potom stwo, rozdzie
lono rodziców aż do odłączenia lwiąt, to jest na trzy mie
siące. Matka zamknięta jest w opalanym pokoju i nikogo z 
odwiedzających do niej nie wpuszczają. Lew, przez dwie 
doby , nie przestawał tęsknić i ryczeć, nie chcąc wziąść żad 
nego pokarm u; teraz nieco sig uspokoił,

"Przedwczora jedno  z lwiątek znaleziono nieżywem; sama 
matka zadusiła j e ,  położywszy się na niem przez nieostroż
ność.

*  *

*

Wiąksza część majątku zapisanego Królowej Wiktoryi 
przez excentrycznego P. Neild, na  wartość około miljona

franków, (’) składa się z d ób r  położonych w hrabstwie g(| 
.ckingham. Dobra te są bardzo zaniedbane, właściciel bowien) 
nigdy nie chcia ł ponieść najmniejszego kosztu na ich ulepSZe. 
nie. Anglicy, we wszystkiem czemu się szczerze oddadzą 
dosięgają niezwykłego stopnia doskonałości. P . Neild, któ' 
rego  fo rm ą  bytu było w ygórowane skgpstwo, przeszedł Har. 
pagonów najbardziej upoelyzowanyeh w yobraźnią  dramaiur. 
gów. Żył prawie sam em  mlekiem i pokazało sig na nim 
że sknerstwo i mleko pomagają do długiego życia, a przy. 
najmniej nie skracają wieku; P. Neild u m a r ł  w głębokiej 
starości.

*  *

*

Panna  Sontag ,  o której wyjeździe do Ameryki niedawno 
donieśliśmy, przyjęta została z największym entuzyazmem w 
New-York.

*  *

Gazeta Birmingham Journal pod rubry ką: Wypadki nad
zwyczajne, zawiera w iadomość, że od Poniedziałku rano, do 
W torku  rano, trybunały  B irminghamskie nie miały do są
dzenia ani jednej zb rodn i ,  ani jednego  wykroczenia, i ani 
jeden człowiek nie został aresztowany. Podobny  wypadek 
od czterdziestu przeszło lat nie zdarzył się w Birmingham, 
mieście rękodzielnicze®, liczące'm 2 5 0 ,0 0 0  mieszkańców i 
gdzie ludność, w bardzo wielkiej większości złożona z robot
ników, szczególniej jest skłonna do pijaństwa, kłótni, rozboju 
i kradzieży. Co jeszcze dziwniejsza, i e  to się zdarzyło w 
Poniedziałek, w dniu powszechnie prawie spędzanym przez 
pospólstwo na uciechach. Munieypalność, w edług  zwyczaju, 
ofiarowała parę białych rękawiczek Sędziom, którzy przesie
dzieli swoje godziny sądowe bez żadnego zajęcia.

W' tym jeszcze roku  podobny upom inek był dany sędziom 
jednego  trybuna łu  krym inalnego  w Szkocyi, który przez ciąg
całej sessyi niemiał ani jednej sprawy.

+ *
*

O kilka mil od brzegów Iriandyi,  po jednym  z bardzo 
mocnych, zdarzających sig w obecnej porze ro ku  odpływów 
morza, postrzeżono wystające dwa skelety okrętów sławnej 
hiszpańskiej A rm ady. Przedsięwzięte są środki do wydostania 
ich z dna  morskiego, gdzie zostawały przeszło przez Srzy 
wieki.

*  *

*
Następujące cyfry najlepsze dadzą wyobrażenie o stopniu roz- 

wicia i zakresie działania kompanij ubezpieczeń życia w Anglii. 
Kapitał ubezpieczony w samej Anglii, wynosi 116,000,000 
funt. sterl. (6 96  miljonów rubli sreb.); w Szkocyi 34,000,000 
(2 0 4 ,00 0 ,00 0  ru b .  sr.) Kapitał samych kompanij wynosi do 
5 0  miljonów funt. (500  tniljonów rubli sr.) Wszystkie kom- 
panije wypłacają rocznie do  5  miljonów f. st. (300 miljo
nów rub .  sr.) Osób zabezpieczonych liczy sig do 2  miljonów.

(*) O tym  zapisie donieśliśmy w Tygodniku.
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